
Wycieczka klasy Id i Ic 

"W Góry Świętokrzyskie!" - pierwszy raz słowa te padły w styczniu na godzinie 

wychowawczej. Był to strzał w dziesiątkę, ponieważ prawie nikt z nas w tym rejonie nigdy 

nie był. Nie mogliśmy się doczekać. W końcu nadszedł ten dzień i 4 czerwca o godzinie 5
30

 

ruszyliśmy w kierunku Kielc.  

Nasze zwiedzanie rozpoczęliśmy od Dębu Bartek – najstarszego drzewa w Polsce, 

które ma ok. 1200 lat. Od przewodnika – pana Jacka dowiedzieliśmy się, że pod koroną dębu 

odpoczywał m.in. Wł. Jagiełło. Zwiedzanie stolicy Gór Świętokrzyskich rozpoczęliśmy od 

Centrum Geoedukacji na Wietrzni, gdzie wysłuchaliśmy opowieści o procesach 

geologicznych, które kształtowały skały tego terenu. Mieliśmy też okazję spotkać się oko w 

oko z rybą pancerną, przeżyć lot do wnętrza Ziemi w symulatorze 5D oraz szlifowaliśmy 

minerały. Spacerując po Kielcach podziwialiśmy m.in. Pałac Biskupi z Tablicą Miar z końca 

XVIII w. (wyprzedzającą o 100 lat urząd miar z Sevres), Wzgórze Zamkowe, Rynek, ulicę 
Sienkiewicza z pomnikiem Dzika. Do hotelu MAGNAT w Jacentowie dotarliśmy ok. godziny 

19.  

Drugiego dnia o godzinie 9
00

, niestety w deszczu, wyruszyliśmy na podbój 

Krzyżtoporu – największej rezydencji magnackiej w XVII wiecznej Europie, która nigdy nie 

została ukończona. Budowla jest ruiną, ale duża jej część w znacznym stopniu się zachowała, 

więc można ją zwiedzać. W jej skład wchodzą obszerne fortyfikacje: bastiony, fosa, ślady 

umocnień oraz mosty. Dalej ruszyliśmy do Sandomierza. To ciekawe miasteczko położone 

na 7 wzgórzach mimo że pogoda nie sprzyjała zwiedzaniu, zachwyciło nas architekturą. 
Zamek, wąwóz św. Jadwigi, kościół pod wezwaniem Jakuba z Portalem Niebios, Ucho 

Igielne, Starówka Sandomierska z ratuszem, Collegium Gostomianum, Dom Długosza, 

podziemia sandomierskie, Katedra, Brama Opatowska to obiekty, które mogliśmy poznać. 
Wracając do hotelu zwiedziliśmy jeszcze Żywe Muzeum Porcelany w Ćmielowie. 

Najważniejszą atrakcją dnia trzeciego było wejście Drogą Królewską na Łysą Górę 
(594 m npm). Tym razem pogoda była wyśmienita, więc zdobycie szczytu nie stanowiło 

żadnego problemu. A na szczycie zwiedziliśmy najstarsze sanktuarium w Polsce, które 

zostało założone w 1006 roku przez Bolesława Chrobrego. Znane jest z przechowywanych 

relikwii Krzyża Świętego, sprowadzonych tutaj wraz z zakonem benedyktynów w XIII wieku. 

W kościele Św. Trójcy mieliśmy okazję zobaczyć oprócz relikwii również cenne obrazy 

Franciszka Smuglewicza kryptę, w której spoczywa największy pogromca Kozaków Jeremi 

Wiśniowiecki, a schodząc z platformy widokowej podziwialiśmy unikatową atrakcję 
przyrodniczą – gołoborza. Po obiedzie pożegnaliśmy się z przewodnikiem i ruszyliśmy do 

miasta znanego z dowcipów, czyli ruszyliśmy do Wąchocka. Tutaj zwiedziliśmy zespół 

kościelno – klasztorny cystersów z XII wieku z romańskim kapitularzem przykrytym 

sklepieniem krzyżowo-żebrowym. Kiedy zakończyliśmy zwiedzanie, około godziny 17 

wyruszyliśmy w drogę powrotną. Przed godziną 24 szczęśliwie dotarliśmy do Grodziska.  

Wycieczka minęła nam w przyjemnej i wesołej atmosferze, oczywiście zdecydowanie 

za szybko pod opieką pań: G. Makles, K. Nowak - Pierszalskiej i M. Józefowicz. 

Na najbliższej godzinie wychowawczej warto pomyśleć dokąd pojedziemy w przyszłym roku. 
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